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NAJJAŚNIEJSZY CE SA R Z  i K R Ó L  r a c z y ł  

p r zez  um yś ln e go  K m j e r a  udz i e l i ć  J ego  C esa ­
rz,  u i c zou s ld e j  Mości NAC ZELNEMU WO- 
D Z O W I  szczęś l iwy w iadomość  o podd an iu  się 
T w i e r d z y  S y R s t r j i , w tej  w l a n i e  chwil i  gdy  
in i auo  p rzypuszczać  sz tu rm do Wyłomu.  W z ię ­
cie 2 eh dowodzących  Haszów o 3 eh buuczu-  
k a c h ,  10 ,009 n i ewo ln ików op rócz  mie szkań -  
i(i". , 220 a r m a t ,  80 chorągwi  i całe j  f lol tyl -  
li , i es l  o t r z y m a n y m  bez roz l ewu krwi  sk u t ­
k i em lego w ie lk iego mi ło s ie rdz i a  B O S K I E ­
GO.  Wr aże n i e  zdz i a ł ane  p r zez  pobic i e  We- 
zyra by ło  p r z y cz y ną  u ł a twien i a  tej kap i t u l ac j i .

" " M W  O  — « — I li ----------

U w i a d o m ie n ie  o d  K o m i t e t u  t r u d n ią c e g o  
sic  • zn ie s ie n ie m  P o m n i k a  d la  X i e c i a J o z a -  
f a  P  n n i a t € it i  /c i  e g  o. — k i e d  y p ie rwszą  
mys i  p o w z ię ło ,  aby  zas ługi  Xcia J ó z e f a  Po-  
u, i to ivsh iego  uwieczn ić  P om n i k i e m  N ar od o ­
w y m ,  mysi  ta za ję ła  wszystkie  umys ły .  Swie-
#.» pamięć  W o d z a ,  k tó ry  takiur  zgonem uświe­
t n i ł  nicszcząścia  N a r o d u ,  n a p e ł n i ł a  wszystk i e  
s e r c a ,  i z amien i ł a  z amia r  powyższy  w iedno 
wspó lne  u c z u c i e ,  w i ę d n ą  s i lną po t r ze b ę  dla 
wszys tk i ch  części  z i emi  P o lsk ie j .  K om i t e t  
zawiązany do zb i er an ia  s k ł a d e k  na ten  ce l  
p r z e z n a c z o n y c h ,  w idz i a ł  iak w szy s t k i e '  klas-
*y Na rodu  ub i ega ły  się o udz i a ł  w tern p r z e d ­
si ęwzi ęciu .  D obr ow o l ne  da ry  Towarzyszów 
b ro n i  .K lęc ia  J ó z e fa  , s k ł adk i  możn i e j s zych O- 
b y w a t e l i ,  ofiara sk ro mn ego  U r z ę d n i k a ,  grosz 
S i e ro ty  i W d o w y ,  wszys tko  s ię to j e d n o c z y ­
ło  dla uczczeni a pamięc i  Boha te r a  Polskiego.

W sz ak ż e  now ość pr zeds i ęwzięc i a ,  og rom p r z e ­
w idz i anych  wyda tków,  po tr zeba  s zukani a  z ag ra ­
n i czne go  Ar ty s ty  , n ako n i e c  samo umodelowa-  
n ie  P o m n i k a ,  mus i a ł y  kon i eczn i e  odsunąć o 
l a t  wiele  epokę  ziszczenia  go rących pow sze ­
ch nyc h  uczuć.  P r zy  h i s t o rycznem zdaniu s p r a ­
wy , k tó r e  (Komitet  pomni kow y  po uk oń cz e ­
niu  d z i e ł a ,  będ z i e  m i a ł  za obowiązek o g ło ­
sić wraz z s zczegó łowym ra c h u n k i e m  wpływów 
i w y d a tk ó w ,  wyłożą  się wszys tk i e  powody tej  
zwłoki .  T e r a z  posp i e szamy  d o n i e ś ć ,  że  m o ­
de l  kolosalny  Pomnika  w p i e r wszych  dn iach  
Cze rwca  roku  b: sprowadzony  z G d a ń s k a  do 
W a r s z a w y , u s t awiony iuż zos t a ł  t ak i ak  ma 

b yć  sam Pomnik .  Ale zasz ły nowe do p o ­
śpi echu  p r z e s z k o d y ;  m o de l  wśpomniony  w y ­
k o na n y  iak wiadomo p rzez  s ł awnego  T o r w n ld -  
j o a a , w ■esleni :>■ zesz ł e j  z J i ł m h  p r z y b i ł  do 
G d a ń s k a  , s późnione  i r go  d^  por t  u przy  u y oio 
i n iepewność  żeglugi  w tej pó rze  r o k u ,  na ka ­
zywa ło  ś rodki  ost rożności .  Ko mi t e t  pos t ano ­
wi ł  czekać  na bezp ieczn ie j s zy  spł aw wiosno- 
wy , al iści  n i e doś wiadczany  oddawna  i n iesz­
częsny wylew J1 i s ł y , k tó ry  iak wiadomo t y ­
le k lęsk zan ió s ł  w tamtejsze o k o l i c e ,  uszko­
dzi ł  t a k i e  mode l  ztiajdui&cy się w p a k a c h ,  a 
n i edość  s t a r anny  p a k u n e k  na miejscu w R z y ­
mie  z rządz i ł  nad to  n i em a ło  z łego.  J a k k o l ­
wiek u szkodzen i a  z t.ąd powst ał e  n i e dos i ęg ły  
ce ln i e js zych  części  P o s ą g u , wymaga ły  i ed na k  
p r ęd k i ch  za r adzeń .  T ro sk l i w e  wydobyc i e  i 
p r ze suszen i e  wszystkich  części  m o d e l u ,  och ro ­
ni ł o  *e od ze p su c i a ,  k o ń  i Jeździ ec  na jdo­
k ł a d n i e j  na p ra w io n y , p c i cd y  uczę cz łonki  wzmo-
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cniono zelazrm i gipsom , i złożono nakoniec 
w ię d n ą  całoso tak iuż zu p e ł n ie ,  iak ma być 
odlany Pomnik zbronzu* Te roboty i pot rze­
ba wystawienia osobnej dla ochrony modelu  
b u d o w y , narazi ły na wydatki  nieprzewidzia-  
lie , i uszczupli ły znacznie fundusz na postu­
m e n t ,  kupno b r o n z u , i zapłatę roboty rzeź­
biarskiej wyliczony. Chęć doprowadzenia do 
sku tku  tego chwalebnego zamiaru w sposób 
godny i Męża któremu Pjomnik wznosiemy, i 
Narodu który inu takie uczczenie p rzezna­
cz y ł ,  nakazuie Komitetowi dla zapełnienia 
tego uszczerbku w funduszach,  odwołać sig 
raz ieszcze do tych samych uczuć Współro­
d akó w ,  które p rzy  zawiązaniu naszych czyn­
ności tak świetnie ducha Narodowego okaza- 

Ł ^ y , 1 f̂lk  silnie pokrzepi ły  nas w rozpoczętym 
zawodzie zaszczyconym przeź Najwyższe po- 

‘ twierdzen ie  Wskrzesiciela Ojczyzny Polskiej  
AL EX A N D RA ,  i szczęśliwie nam dziś Panu-  
iącego JEG O Dostojnego BRATA. Dla do­
godzenia ciekawości miłośników sz tuk i ,  dla 
p rzekonan ia  że  powszechne Życzenie Współ ­
ziomków wkró tce  iuż pomyślny uwieńczy ko­
n i e c ,  Komitet  urządzi ł  wystawę publ iczną mo ­
delu  pomnikowego ,  w podwórzu obok Sal r e ­
du towych, ,  do ktorego wnijście iest przez pa­
ł acyk  Nr  517 obok wchodu T e /ff lu  N a ro d o ­
wego , i cieszy się nadz ie ią ,  że przy ogląda­
niu tego modelu zaiaśnieie na nowo owa sta­
rodawna hojność Polska , k tóra zaiste naj le­
pie j  sig tu złączy z chwałą Jmienia Pol skiego ,  
i z tyło uczuciami iakie widok Posągu N ia d a  
Jó ze fa  w sercach uaszych obudzi.  Taka  ufno­
ścią prowadzen i ,  niewidziemy po trzeby ani 
usprawiedl iwiać się z tego k r o k u ,  ani nazna­
czać wysokości ofiary- iaką każdy oglądaiący 
model  Pomnika przynieść zechce,  tym bar­
dz ie j ,  że to przypuści  do uczesnictwa w tern 
przedsięwzięciu Narodowem i te wszystkie o­

so b y ,  k tórych  szczupłość mogącej sio uczynić 
przez nich składk i  wstrzymywała może dotąd.  
P rzy wyjściu do Sali ustawiona będzie Skar ­
bona i Księga do zapisywania tych ofiar; i naj ­
drobniejsza opłata przyję tą  będzie tym chę­
tn ie j ,  tym skwapl iwiej ,  gdy tu chodzi o po­
kazanie że umiemy dokonać rozpoczęte dzie­
ł o ,  i że szlachetne uczucia zawsze w tej sa­
mej zachowuiemy mocy.  Tu iest miejsce,  od- 
wołuiąc się do podobnych wyższych pobudek  
p rzy po mni eć ,  że n iektóre  osoby n iewmos ły  
ieszcze do Kassy pierwiastkowych swoich za­
pisów ; iak odesłanie ich spieszne iest pożą- 
d a n e m , tak zwłoka dalsza w wy płac ie ,  nie-  
mogłaby iuż być usprawiedl iwioną,  k iedy 
sprowadzenie i ustawienie m od e lu ,  usuwa 
wszelkie wątpliwości o niezawodnem dokona­
niu tego dz ie ł a ,  k tóre ozdobić ma Stolicę na­
szą i p ięknym mistrzowskiej  r ęki  u tw or em ,  i 
piękniej szych ieszcze uczuć Narodu wiekopo- 
ninem świadectwem.

B a n k  Polaki. —  G dy  niektóre Osoby zo­
stawiwszy w Banku kosztowności na czas o- 
znaczony ,  pomimo upłynionego terminu nie 
w y ku p i ły ,  -ani prolongowały zastawu; przeto 
Bank ostrzega zastawiaiących, iż ieźeli najda­
lej do dnia 10 Sierpnia r. b. tychże zastawów 
nie wyk up ią ,  lub przypadającej  Bankowi pi o- 
wizji dla przedłużenia terminu wykupu nie za­
liczą , kosztowności ich na licytacji w dniu 17 
miesiąca Sierpnia odbyć się ma iącej ,  na za­
spokojenie należytośei Bankowej ,  bez dalsze­
go ostrzeżenia sprzedane zostaną. —  Warsza­
wa d. 7 Lipca 1829 r .—  Radca Stanu Prezes 
Jel&ki, Sekreta rz  Jenera lnv f/a ssrnann . 

Siódmy Tom Pamiętnika Techno:  P ia s t  wy­
szed ł  z d ruku i d. 15 b. m. oddany będzie 
Szanownym Prenumeratorom w ijiiejscu gdzie 
opłacili p renumera tę ,  oraz złożone będą opie­
czętowane exemplarze  w głównej  Expedycj i



Gaz e t ,  p r zy  Poczta incle  w War?««wie,  dla o- 
sób k tóro na toż dz i e ło  na P rowinc j i  z a p re n u ­
merowa ły .

Od  wielu oczekiwana  HPełna  z owczarni  Su-  
l i s ł a w s k ie j  , n ie  będąca  na o st atn im Ta rg u  
W ar sz aw sk im ,  p r z y b y ł a  o u e g d a j , i zna jdu i e  
się w sk ł adz i e  ban k ow ym .

Dziś  r auo  c i ep ł a  stop: 12. Wczoraj  w połu:  18.
Na Ż m u d z i  począ t ek  ze sz ł ego  mies i ąca  b y ł  

zup e łn i e  p od obn y  do z imy ,  chodzono  w fu­
t r ach  i p r ze z  2 dni  śn i eg  pada ł .

Z  P e t e r s b u r g a  25 C ze rw c a  ( Z  D. P )
N. PAN ozdobić  r a cz y ł  J en e ra ł -M a io ra  K r y -  

w c o w a  b ędącego  w Sztabie  J. G. M.  W'. X.  
CESAR ZE WIC/ ,A  O r d e r e m  S. J P ło dz im ierzc i  
I I  k lassy;  Rzeczywi s t ego  Radcę  S tanu H i n t z a  
i J ene r a ł -M a io r a  K sa k o w a  , O r d e r e m  S. A n n y  
I k lassy.  —  D w ó r  Cesa rsk i  p r z y w d z i a ł  ża ło ­
bę  na 4 t ygodn i e  po zgonie  Królowej  H isz ­
p a ń s k i e j  i Xc iu  O ld e n b u rsk im ,  a na 2 t yg o ­
dni e  po Landg ra f i e  H esk o -H o m b u rsk im  , t u ­
dzież na 2 dni  po Xżn i e  K a r o l in ie  I  le sk o - 
K a se lsk ie j .  —  Dn ia  26 ,  w Ka t ed ra l ne j  C e r ­
kwi ,  N. MARJI  Kazańsk i e j  śpi ewano Te D e - 
um  z powodu zwyci ez twa  nad  Wie lk im  W e ­
zyrem.  S t r ze l ano  z twierdzy  i oświecono do-  
my .  N.  PAN ozdobić  r a czy ł  O r d e r e m  S. 
W ł o d z i m i e r z a  I I I  klassy,  zostającego w bió-
r ze  J. C. M. W. X. C E S A R Z E W IC Z A ,  U rz ę ­
dn ika  6 k la s sy  F aw ick iego  1. — N. PAN r a ­
czy ł  za go r l iwość  i p i l ność  w s łuż b i e ,  U r z ę ­
dn ików pe ł n i ący ch  obowiązki  p r z y  J.  C.  M. 
W. Xciu C E S A R Z E M I G Z U ,  Sz t abs-Kap i t ana  
J e r ze go  B o g a tk o  p r z en i e ść  do k lassy  9; S e ­
k r e t a r za  w Admin i s t r a c j i  Łowickie j  An drz e i a  
G rr jb e ra  do 10 k lsssy;  B uha l t e r a  Karola  Ku-  
n a ta  do 13; i Pisarza Jgnacego S w ie z a w s k ie -  
go  do 14 k las sy .  —  S ła w ny  w ę d r o w n i k ,  u- 
czony  Baron  H u m b o lt  w mie śc i e  M o sk w ie  
b y ł  p r z y j mo w any  uroczyśc i e  we wszys tkich

In s ty tu t a ch  naukowych .
N  O H 'O S  C l  Z . i  G R .-l N IC  Z  N E.

Xiąże  N o r tu m b e r la n d  i es t  teraz w D u b l i ­
n ie  i n i eb ez p i e cz n i e  cho ru i e  na poda g rę .  —r 
Syn  wa lecznego  A d m i r a ł a  K o d r y n g to n a  k t ó ­
r y  w czasie b i t w y  pod  N a w a r y n e m  iako,  Ka ­
d e t  mor sk i  b y ł  r a n i o n y ,  t e r az  zos t a ł  m ian o ­
wany  P o r u cz n i k i e m  w m a r y n a r ce  Ang ie lskie j .  
— Xiąże  O rlea ń sk i  b ędąc  n i ed aw no  w L o n d y ­
n ie ,  ofiaio m ł od e j  Królowej  Por tuga l sk i e j  
i ede n  z swoich Ptełaców le tn i ch  na m i e s z k a n i e ,  
g dy  p r zy b ęd z i e  do E rancj i .— Nowy  most  Lon ­
dyńsk i  około k tó r ego  iuż dawno p r acu i ą  , s ko ń ­
czony będzi e  za *lat 5. —  Pewny Ogrod n ik  w 
S zk o c j i  pos i ada k r zew  róży maiąeej  10 s top 
wysokości  a 30 s t op  o b w o d u ! —  W L o n d y n ie  
n ieda wn o  ^ j ewny J egomość  p o d e r ż n ą ł  sobie 
ga rd ło  z powodu że s t r a c i ł  ca ły  swój ma i ą t ek  
na  z a k ł a d y  częs te  0 kursa  koni  do m e t y ,  a 
zawsze p r z e g r a ł . —  W K a r o l in ie  p o ł u d :  n i e ­
dawno po kazyw ano  publ i czn i e  na  po k ł a d z i e  
nowego  statku , b r y ł ę  surowego  złota w ie lko ­
ści  cz łowieka .  T a  massa kruszcu  znaleziona  
zost ała  w kopa ln i  na l eżące j  ęfo Hrabs twa  M o n t­
g o m e r y .—  H rab ina  T y szk ie w ic zo w a  Sios t ra  ś. 
p.  Xcia  Joząfa  P o n ia t o w s k ie g o , p r zez  2 dni  
bawi ła  w B r u x e l l i  i wyi echa ł a  do A k w i z g r a ­
n u .—  W ro k u  1828 zna jdowa ło  się w p o łu dn io ­
wych  p rowinc jach  Państwa  N id e r la n d z k ie g o  
373 zak ładów d o  wygo towan ia  s o l i ,  5191 m ł y ­
nów sz tucznych  z bo żo w y ch ,  2252 wia t r aków
i 2494  m ły n ów  w o d n y c h ,  992 g o r z e l n i ,  2878
b ro w ar ów ,  117 f ab r yk  c u k r u ,  zaś wpó łr i oc-  
nych  prowinc jach  t egoż  pańs twa  zna jdowało  
się 149 zak ł ad ów  do wygotowan ia  so l i ,  1398 
mł yn ów  sz tucznych  , 1194 w ia t r a k ó w , 104 m ł y ­
nów w o d n y c h ,  218 g o r z e l n i ,  518 bro  warów i 
260 f ab ry k  cu k r u . — Gazeta  f r ancuzka  K o n s ty -  
tu c jo n is ta  ieś t  w P iiem ocie  z akazana .—-W L o n ­
d y n ie  l i  l e t n i  S ta rzeń  , mai ący przeszło  7000
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fa l arów rocznego  doćl i ot l u,  u i emogąc  się do ­
czekać  ś m je r c i ,  n i edawno cliciai sobie  ode-  
b .  •aó życie .  P r zy i ac i e l e  l e g o  starca k tó r zy  go 
w tej chwil i  o d w i e d z i l i , r oz s t r ąpną  r adą  za ­
chowal i  go p rzy  życ iu .— Donoszą  z S t a m b u ł u  
źe  Su ł t an  t r udn i  się c iągłe  organi zac ją  swo­
jego wojska.—  B y ł e m u  G ube rna to r ow i  tw ie r ­
dzy  A lh e p o  k t ó ry  wzb ran ia ł ,  się udać  do ar- 
mji  pod  F+rzeium,  śc ię to  g łowę / . r o z k a z u  
Su ł t ana  ; to?, samo spo tka ło  b r a t a G u ­
b e r n a t o r a ,  k t ó r y  chc i a ł  mu.potwodz do uc i ecz ­
ki  / . T u rc j i . — Pod L-etrih u r  wb l i s kos c i  ] \ ujisi  
zna l ez iono w z iemi  2 b ry ł y  m o s i ą d z u ,  ważą ­
ce 4 0  i 20 fu n t ów ;  gdy  te • b r y ł y  r o z b i t o ,  
zna lez iono  w n ich  3 s t a roży tne  s r e b r ne  pii- 
h a r y ,  oraz 23 s r eb rne j  i 32 s z tuk z łotej  mo­
n e t y ,  ostatnia pochodz i ł a  z bardzo  •daw nych 
cza s ów .—  Kap i t an  iedne.go z ok rę tów  Angie l :  
od dawnego  czasu wswoie in  mie szkaniu  okrę-  
t owem w zamkn ię t e j  szafie m i ew a ł  f laszkę z 
w ó d k ą ,  udz ie l a jąc  sam swoim maj tkom n a l e ­
żącą  im porc j ą ;  później  uważa ł  źe ile razy 
r a n o  d o b y w a ł  f l a s zkę ,  zawsze b r akowa ło  w 
nie j  nieco wódki ,  co go n i ezmie rn i e  zas t anowi­
ł o  z w łasz cza źe k lucz  mia ł  p r z y  sobie.  P o ­
s t a no w i ł  p r ze t o  zwołać  osadę ok rę tową  i w y ­
badać  czy k tó ry  zmrf j tków n iepowazy ł  się za- 
]>omocą ‘nnego  klucza  w nocy do rwać się do 
owej flaszki.  2ch  ma j tków k tó r y c h  to posą ­
dze n i e  Do wódcy  m a r tw i ł o ,  pos tanowi l i  zaczaić 
się w* nocy ko ło  Kaiuty  Kapi tana  i ś l edz ie  
z ł odz i e i  a. Juz m in ę ł a  pó łnoc  gdy ma j tkowie  
u s łyszel i  źe chi apiący Kap i t an  zwolna się p r z e ­
b u d z i ł  i p ros to  idzie do s za fy ,  b i e r ze  k l u cz yk  
k tó r y  t r zy m a ł  na p a l c u ,  o twiera  i d ob ry  haust  
w ód k i  po ł yka  z chc iwośc i ą ,  a zamknąwszy  sza­
fę , gdy  wraca  do swoiego ł ó ż k a ,  w t ym  cza­
tu j ący maj tkowie  zbl i ża ią  się do n i e g o ,  s p o ­
s t r zeg łs zy  zaś źe ieat  ś p i ą c y ,  bu dz ą  go i o- 
powiadai ą  co w tej chwil i  uczyn i ł .  J i ap i t ań

p r z e k o n a ł  się źe ies t  L un a t y k i em  i ciebie o- 
k r a d a ł . —  D O M F S ł i : , \  L I .

W  d n i u  8 b .  m.  to iest: w* W l or ek  nad  wi eczo­
rem i idąc od Wol sk i c h  R oga te k  na Nowy Świa t  
z g u b i on o  p u d e ł k o  pa p i e r em n iebi eskim okle ione  
w k t ó r y m  się z n a j d o w a ł  K A P E L U S Z  m a ł y  Kob i ecy ,  
i r o b i on y  K w i a t e k ’róży;  kto  z na l a z ł  tę z gubę ,  niech 
sie znią  7g ł o s i , do Pa i Gt w* ''V c rbu«zów na Nowy 
Świat  N r  1X2Ó8 w d o mu  Pani en  Mn r c i nk a n e k  na  2m 
p i ę t rze ,  a za oddan ie ,  będz i e  n i ezawodni e  da l eko  
więcej  w y u a d g r o d z o n y ,  i ak to w s zys t ko  wa r to ,  dla  
t ego  źe / gu b i o ny  Kwi at ek  ie*st p a m i ą t k ą  interesującą. .

Os t r zega  się każdego ,  i żby  iii t R e w e r s u  od P a w ł a  
P uc h a l s k i eg o  Ślusarza nn pap i er ze  p ro s t ym nie s tęplo-  
wa-nym n a  summę  z ł p:  ^00 w r . 1819 p r z e l J.  Ma- 
c ie łewskiego w y da n eg o ,  nie n a b y w a ł ,  g dy ż  l akowy  
w t y mż e  s a mym r o k u  z u pe ł n i e  ie*t za p ł a c o n y;  że go 
d o t ąd  p r aw e m u W ł aś c i c i e l o wi  n i ezw r ec i ł  i nic zwraca ,  
Re we r s  p r ze t o rzeczony  żadnego  w a l o r u  n i ema i mieć 
n igdy  nie będz i e .  Za r az e m zas t rze ga  się. aby  n i k t  
na Possessją* pod  Kr  107 p r z y  ul iey P i wne j  s vt uo -  
wa n ą ,  bez wol i  i wiedzy  t ak  właśc ic ie la  rzeczone j  
Posśessj i  i ako t eż  i Sukees sorów iego,  ż a d ny c h  p o ­
życ z e k  na te u źe D o m  udzielać n i e w a ż y ł  się,  wraz i e  
b o w i e m  p r z ec i w n y m  sam sobie winę  p r zyp i szę .  —  
M i k o ł a j  M a c ie i i i i ' s k i  Właś c i c i e l  Possessj i  N-r 107.

Poda i e  sie do p ub l iczne j  wiadomośc i ,  iż w Pos ­
sess)! pod Nr  927  ̂ r / y  ul icy C h ł o d n e j  vv A a r s / awi e  

♦pod L we m z wane j ,  iest do wydzie r żawi  tiia u l  8go 
Mi cha ł a  r. b.  Szv u kogtnia,  Sklep d • Szy  u k o  > ania  
r ó ż n y c h  W ó d e k  zZaiatd-Mii  i 'l Pok oi ka mi  dla Go-  
soi p r ^y by  waiący.  h, w i edno ro cz n e  lub w 3 l - t n i ą  
Dz i e r ża wę ;  wiadomoś-L mo ż n a  pewziąśó u  p od p i sa ­
nego,  w tejże po.ssessii mieszkai acego.  —  S to k o w s k i .

Życzący  i echać w y g o d n y m  P oi az d em na  ws pó ln y  
kosz t  do W ó d  M V R J I ś M BAD Z KI CH zechce się z g ł o ­
sić n a j późn i e j  w- Ąc\i dn i ac h  do Ho t e l u  P ol sk i ego  
p r z y  u l i cy  Dług ie j  p o d  Nr  8.

Kto  ma M D ^ Z K A M E  z ł ożone  z 2ch  P o k o i kó w ,  
K uc hn i  i Piw nicy,  w/ ś rodku  Miasta .  Zostaw i adres 
w D r u k a r n i  Kn r j e r a .

S p ro s to w a n ie .  W  wc z or a j sz ym K u r j e r z e  w u w i a ­
domi en i u  o w v r obach  w e ł n i a n y c h  P- M. Sanef t feld,  
z ł o ż o n y c h  w S k ła d z i e  Ręko:  L i p t o w s k i e j ,  nie u PP .  
A w e d y k  e l S e r n e n ,  l ecz  być  po wi nn o  A w e d y k  Scrnan.

T E A T R .  J u t r o  na  żądan ie  10‘Ko nc e r t  P a g a n in i e g o .


